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D r u k i e m  i n a k ł a d e m  D r u k a r n i  N a d w o r n e j  W .  D e c k e r a  i S p ó ł k i  w  P o z n a n i u .  -  R e d a k t o r  o d p o w i e d z i a l n y ,  N .  K a m i e ń s k i .

Telegridiczne wiadomości. B e r l i n ,  d l .  L is to pa da .  —  Ks iąże  F r y d e r y c h  Hess enkass e l sk i  i ks iążę
K a s s e l ,  d. 3 0 .  P a ź d z i e r n i k a ,  wi ec zo re m o godz in i e  9 .  -  P r z e d  p ó l  K r y s t y a n  S z l e z w i g - H o l s t e i n - S o n d e r b u r g  G l i i c k sb ur g  p r z y b y l i  z' W a r s z a w y '  

g o d z i n y  p r z j b y l i  tu  żo łn ie rz e  z g w a r d y i  za u r l ope m.  Ka żd a  k o mp a n i a  po-  S t a a t s  A n z e i g e r  donos i  co n a s t ę p u j e :  J e d e n  d z ie nn i k angie l ski  p o w i a d a

z o s ta wi a  t y lk o  2 5  ż o łn i e r z y  po d b r on ią .  —  W e d ł u g  p ogł osk i  o t r z y m a ł a  o s p r a w i e  s z l ezwi cko  h o l s z t y ń s k i e j , źe  F r a n c y a  i R o » sy a  g a b i n e t o w i  a ng i r l -
s t r a i  p r z y  kolei  żelaznej  pół n.  r o zk az ,  p ozos t an i a  na s t ó j kac h  i podczas  n oc y .  s k i e mu  z a p r o j e k t o w a ł y  i n t e r w e n c y ą  , a b y  b y ł o  w o l n o  F r a n c y i  o bsadz ić  i iad-

W i e d e t i ,  d. 3 0 .  P a ź dz ie rn i ka  . .  - W  W  arsza wie o d b y t e  k o n f e re n c y e  wy­
padły  na k o r z y ś ć  A u s t r y i .  Cesa rz  j u z  wc zora  p r z y b j l  do W i e d n i a  wi ecz or em.

P a r y ż ,  d.  ‘2 9 .  P a ź d z i e r n i k a ,  wi ecz or em o godz in i e  8 .  -  Dz i s i a j sz y  
M o n i t o r  zamieści ł  r o z p o r z ą d z e n i e  w y b o r ó w  w  d e p ar t am e nc ie  C h e r  na 
dzień ‘2 4 .  Li s t op ad a .  Pe r s i gn i eg o s p o d z i e w a j ą  się z p o w r o t e m  za fi mie-  
s ' ?cy,  na k t ó r y  p r ze c i ąg  czasu o t r z y m a ł  u r l op  od z g r om a dz e n i a  n a r o d o w e g o .

P a i x  zamieści ł  p r z y k r ą  napaść  na ( . h a n g a r n i e r a .  M ó w i ą ,  ze nie cłice
( I -  J  ‘  _ 1 ) 1  • •  "  • c s  •  J ---------  ~ '  X    .  . .  ‘  '  o  ”  a

" s t ą p i ć ,  ale mn  j ę d n a k  d adzą  d y m i s j ą .  Kada  n u n i s t e r y a l n a  podzie la  z go d ne  heska j e s t  w j e g o  oczach r e w o l u y ą ,  nie p y t a  się w  niej  k to z a w i n i ł ,  t y l k o
l i r .  -  I • r s  *  I - I . . .  n l l l r z t ' m . l l l l l l  i a n u n ' l l o  V a i M l i a o , , . . . ,  . .  * 1  I I I '  • ■ . . . .  — - *
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r e ń s ką  p r o w i n c j ą ,  R o s s y  i zaś  S z l ą s k ,  t y m c z a s e m  Angl ia  w n i o s k u  t ego  nie 
p oc hwal i ł a  i s t a n o w c z o  go  o d p a r ł a .  O t r z y m a l i ś m y  p r z e t o  u p o w a ż n i e n i e  do  
o ś w i a d c z e n i a ,  źe ani  F r a n c j a  ani  R o s s y a  n i e uc zy n i l a  p o d o b n e g o  w n i o s k u ,  
a więc  i n a s t ę p n i e  go  Angl ia  od r zu c i ć  n i emogł a.

Cjkł ad y w W a r s z a w i e  n i c d o p r o w a d z i ł y  p o d o b n o  do ż a dn e go  celu.  Cesa rz  
o n a r o d o w y c h  p re te ns i ac h ani  chce s ł u c h a ć ,  a w  p r a w n e  r o z p r a w y  s ię  nie 
'" ' " j e .  VV s p r a w i e  b u n d e s t a g u , t r z y m a  się t r a k t a t u  wi e de ńs k ie g o .  S p r a w a

"s po so bi en i e .  S a m a  p o g ł o s k a ,  o u t r z y m a n i u  j e n e r a ł a  N e y m e y e r a  p o m y ś l n y  
w y w a r ł a  w p ł y w  na giełdę.  Kom is sy a  n ieus ta j ąca  z n ó w  o d by ł a  dziś posie 
dZenie.  W  Al gi er y i s r o ż y  się cholera .

L o n d y n ,  d. 2 9 .  P a ź d z i e rn i k a .  — Dzis ia j szy  G l o b e  m ó w i  w c ierpkich  

wy r a z a c h  o pol i t yce  F r a n c y i  i Ros s yi .
P a l e r m o ,  d. fi. P a ź dz ie rn i ka .  — S ą d  u w o l n i ł  m i n i s t r ó w  z czasu  r e w o  

lucyi  od  o b o w i ą z k u  w y n a g r o d z e n i a  s t r a t  p on i es i o n y  cli.
Z a r a ,  d. 2 6 .  Pa źd zi e r n i ka .  — Ome r  basza o b l e g a  z b u n t o w a n y  A ł o s t a r  

k i lku  ba ta l ionami .  W e z y r a  p i l nu j ą  na wsi  j e d n e j ,  s y n a  zaś j ego  R u s t e m  beja 
z a t r z y m a n o  w M o s t a r z e  j a k o  z ak ł adn i ka .

S z t u t g a r d ,  d. 3 0 .  Pa ź dz ie rn i ka .  — Do w s z y s t k i c h  p u ł k ó w  p o w o ł a n o  
Wszystkich u r l o p n i k ó w .

P a r y ż ,  d. 3 0 .  P a ź d z i e r n i k a ,  w ie c z o r e m  o godz in ie  8 .  — P r e z y d e n t  
rzeczy p ospol i t e j  o ś w ia d cz y ł  się za o d da le ni em j e n e ra ła  N e y m a j e r a  z P a r y ż a ,  
j akoż  dz i s ia j szy  M o n i t o r  do nos i  o z a m i a n o w a n i u  tego j e n e r a ł a  d o w ó d z c ą  
dj tvvjzyi w  R e n n e s  i Nant es .  N i e w i ad o mo ,  czyl i  j e n e r a ł  N e y m a j e r  p r z y j m i e  

d o w ó d z t w o ,  p o n i e w a ż  w  j ego  miejsce p o w o ł a n o  b o n a p a r t y s t ę  j e n e r a ł a  
Carrelet .  
z g roma dz en i
n a r o d o w e g o  Du pi n.

ż ą d a ,  aby b ył a  u ś mi e r z on a  i to p r z ez  k o go k o l w i ek .  F o r m a  k o n s t y t u c y j n a  
r ó w n i e  j es t  dla niego r e w o l u c y j n a ,  j a k  r e p u b l i k a ń s k a ,  dla t ego  o ś w ia d cz a  
się p r z ec iw ws ze lk im k o n s t y t n e y o m .

K r ó l e s t w o  P o l s k i e .
Pi sz ą  z pod W a r s z a w y ,  d.  2 3 .  Pa ź dz ie rn i ka .  -  Od  ki lku dni  r óż n e  

r óż ne  okol iczności  z a w i o d ł y  mnie  w te s t r o n y .  W j e c h a ł e m  d o  k r ó l e s t w a  
e u r o p e j s k ą  b r a m ą ,  to j e s t  ko l ej ą  żelazną .  Kr a j  nad  ko le j ą  p o ł o ż o n y ,  n a d e r  
na ws tę p ie  nie p o ch le bn e  p o d r ó ż n e m u  u c zy n i ć  musi  w r a ż e n i e :  z  w y j ą t k i e m  
palącego s łońca  t r u d n o  sobie  inaczej  w y s t a w i ć  p u s t y n i  S a b a r y j s k i e j .  T r z e b a  
nam t y lk o  w ł aś c i w e j  miłości  do ziemi  r o d z i n n e j ,  b y  i dla p o d o b n ć j  z iemi  
s y n o w s k i e  z a c h o w a ć  serce.

P o d r ó ż  koleją  ż e l a z n ą ,  z j ednej  s t r o n y  n a d e r  m i ł a ,  bo  cała s ł u żb a  s t a ­
c y j n a  i r u c h o m a  j es t  p o l s k a ,  z d ru g i e j  s m u t n e  n a w o d z i  m y ś l i ,  źe n a w e t  
t a m ,  gdzie  życie  p o d r ó ż n y c h  na n a j w i ę k s z e j  polega  a k u r a t n o ś c i ,  w s z y s t k o  
się o d b y w a  j a k b y  w w i zy c i e  sz lacheckiej  w  s ą s i e d z t w o ,  gd z i e  dla w y p i c i a  
s t r z e m i e n n e g o  chę t ni e  się c hwi la  po świ ęc a .  0  w y g o d z i e  l u b  p r z j j e ź d z i e  
, u  s t a cy ą  na m i n u t ę ,  n ik t  się nie t r o s z c z y ;  k o n d u k t o r o w i e  c iągłemi  t o w a -  

K o m i s y a  n i eu s ta jąc a  dzis i j u t r o  o b r a d u j e  n ad  k w e s t y ą  z w o ł a n i a  r z y s za m i  w w a g o n a c h ;  p oc ią g  c a ł y  o d d a n y  opiece  i o c zo m m a s z y n i s t y ;  
lia n a r o d o w e g o .  Oc ze ku ją  w P a r y ż u  p o w r o t u  p r e z y d e n t a  z gr  w s k u t k u  tego z ac h o d z ą  r ó ż n e  b a ł a m u c t w a ,  mał e  w y p a d k i  — dzięki  Boffuy p a d k i  — dzięki  B o g u

j e d n a k  o wie lk ich  n i es zc zę ś c i ac h ,  j ak ie  z a g ra n ic ą  się w y d a r z a j ą , n ie s ly c ha ć .  
. , , Mias teczka  nad ko l ej ą  ma ł o się d o t ą d  p o d n i o s ł y ,  w y j ą w s z y  C z ę s t o c h o w y ,

e r l i n ,  3 1 .  Paźdz .  — Chociaż  z a r ę cz a j ą ,  że h r a b i e m u  B r a n d e n b u r g o w i  gdzie  ki lka p i ę k n y c h  s t a nę ło  g m a c h ó w :  czyl i  j e  ws za k że  p r z y p i s a ć  w p ł y .
w  o s t a tn i ch  d ni ach  u d a ł o  się księcia S c h w a r z e n b e r g a  n a k ło n i ć  do  w n i o s k ó w  w o n i  n o w e g o  r u c h u  kole ją  ż el azną  w y w o ł a n e g o ,  czy  też  d a w n e j  opiece  c u -
p ru sk i ch  w g ł ó w n y c h  p u n k t a c h ,  j e d n a k o w o ż  w e d ł u g  r ó ż n y c h  s k a z ó w e k  d a w n e g o  miejsca z a w s z e  l icznych p i e l g r z y m ó w  ś c i ą g a j ą c e g o ,  r o z s t r z y g n ą ć
z r ó ż n y c h  s t r o n  s t w i e r d z a j ą c y c h  s i ę ,  nie ulega żadne j  w ą t p l i w o ś c i ,  żc R o s ­
sya nie zgadza  się z p r u sk i e m i  p o j ę c i a m i ,  co do p r a w n o ś c i  b u n d e s t a g u .  —  

D a i l y  N e w s  zamieszcza  s p r a w o z d a n i e  s w e g o  k o r r e s p o n d e n t a  z F r a n k ­
f u r t u ,  iż na z jeździe  m o n a r c h ó w  n i emieckich  w  l i regenc  g ł o w n i e  o to cho 
ó z i ł o ,  j a k  z wa l c z y ć  f a ł s z y w y  k o n s t y t u c j o n a l i z m  z wł as z cz a  hessenkasse l ski ,  
p o p i e r a n y  p r z e z  Pr t i s sy ,  S p i s a n o  w tej mie rze  p r o t o k u ł ,  k t ó r y  pan  Ne s ­
sel rode p o c h w a l i ł ,  j a k o  r e p r e z e n t a n t  Cara  M i k o ł a j a ,  a m o n a r c h o w i e  p o d pi -  
Sałi. O b o w i ą z a l i  się więc w nim m o n a r c h o w i e  p o s t a w i ć  na s top i e  w o j e n n e j  
2 0 0 , 0 0 0  w o j s k a ,  z t y c h  1 5 0 , 0 0 0  A u s t r y a ,  r esz t ę  zaś mnie j sze  p a ń s t w a  
Niemieckie m a j ą  do pe łn i ć .  Ar mi a  ta ma stać w  p o g o t o w i u  na r o z k a z y  z g r o ­
madzenia  z w i ą z k u  we  F r a n k f u r c i e  nad M e ne m.  Z  w y p a d k i e m  o br a d  na k o n ­
gresie w  Br e ge nc  stoi  w s t yc znoś ci  s t a n o w i s k o ,  j ak i e  F r a n c y a  i R o s s y a  z a ­
j ę ł y  w  s p r a w i e  d u ń s k i e j ,  a w s z y s t k o  to o h r a c h o w a n e  na z mu sze ni e  P r u s s  
*ł° u z na n i a  b u n d e s t a g u  f r an kf ur ck i ego .

m e  umi em.  K l a s z t o r  o d n o w i o n y ,  g ó r a  na k tó re j  s t o i ,  s p l a n t o w a n a  wielce  
się do u pi ęks ze ni a  miejsca t ego p r z y c z y n i ł y .  W e w n ą t r z  j e d n a k ,  t r u d n o  
j u ż  w ró c ić  do w r a ż e ń  lat  d z ie c i n n y c h :  nie u j r z y s z  j u ż  t y c h  b i a ł yc h  o d ł u ­
gich b r o d a ch  p o w a ż n y c h  mnichów’, k t ó r e  ci cza sy  K or d ec k i e go  na  m y ś l  p r z y ­
w o d z i ł y ;  — p o s u w i s t e  f i r c y k o w a t e  w y g ł a s k a n e  m i n y  m n i c h ó w  d z i s i e j sz ych  
d z iw n ie  r a ż ą  w tern p o w a ż n e m  miejscu.

K u l t u r a  ro ln icza  nie zdaje  s i ę ,  b y  wi elk i e  p o s t ę p y  w k r ó le s tw i e  o d  lat  
ki lku z r o b i ł a ;  co j e d n a k  u de rza  p o d r ó ż n e g o ,  to  i łość k ami en i  p r z y g o t o w a ­
n y c h  do  m a j ą cy c h  się b u d o w a ć  s z o sę ,  w r ó ż n y c h  mie j scach do  kolei  żelaznej  
w p ł y w a j ą c y c h ,  z k t ó r y c h  wi e l ka  część znac zn ie  j u ż  p o su n i ę t a .

W  obecne j  c hwi l i  p o d r ó ż u j ą c y  ko l e j ą  ż e l az n ą  ws zę dz i e  p r a w i e  z as t a wa l i  
w o j s k o  w  p r a w d z i e  p r z e d  d w o r c a m i  k o l e i ,  o c z e ku ją c e  z k a ż d y m  po ci ąg iem 
p r z e j az d u  r o z m a i t y c h  w y s o k i c h  gości  ku  W a r s z a w i e .  Z  tego s ameg o p o w o d u  
p o dr ó ż n i  po sz o pa ch  na s t a cy acb  mieścić się  m u s z ą ,  d w o r c e  b o w i e m  dla

0  p r z e r w a n i u  k o m u n i k a c y i  na d r od z e  z F r a n k f u r t u  c z y t a m y  w n o w o -  w y ż e j  w s p o m n i o n y c h  gości  p o o d ś w i e ź a n e , c iągle  p r z y g o t o w a n e ,  dla o g ó ł u
heskiej  gazecie  z Kas i u p od  d n i em 2 9 .  Paźdz .  co n a s t ę p u j e :  p r z ez  n i e u s t a -  p o d r ó ż n y c h  z amkni ęt e .
J?ce t r a n s p o r t a  w o j s k  k o m u n ik a c i e  w  n a s z y m  i z n a s z y m  k r a je m  są p r z e -  Ale  czas za j rzeć  choć  na c h w i l ę  d o  W a r s z a w y  i doni eść  w a m  przelotnie

w a u e ,  a m ia n owi c ie  na  obu  wie lkich t or ach  kolei  że l az ny ch .  Z  t ego po -  z eb ra ne  w i a do mo s tk i .  Stol ica  d a w n o  tak ś w i e t n ą  nie b y ł a :  r u c h  n a d z w y -
w od u n as t ąp i ł a  p r z e r w a  w n a j n o w s z y c h  w i ado mo śc i ac h .  W c z o r a j s z y  p oc ią g  c za j n y ,  hotele  p r z e p e ł n i o n e ,  s k l e p y  kupi eck i e  i m o d n i a r e k  codzi eń  zapeł -

n U . f ° l D0Cn^j ' t y r v n g s k i e j  k ° ł e ' p r z y b y ł  d o p i e r o  dz i s i a j ,  a dz i s i a j szy  wcale  ni anc  n o w oś c ia mi  i z n ó w  w y p r ó ż n i a n e ,  d r o g o ś ć  n i e s ł y c h a n a ,  j e n e r a ł ó w
wi ęce j  j a k  w  n i e j e dn em  k s i ę s t w i e  niemieckiera  ż o ł n i e r z y ,  g w i a z d  na  p i er -Dl«nadszedł.
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s iach  j a k  na  z i m o w e m  niwbie , a całe p u ł k i  a d j u t a n t ó w ,  k u r y e r ó w ,  feldje-  
g r ó w  p rz eb i eg a j ą  u l ice ,  j a k o b y  r oz bi t a  p o  s z a r ż y  k a w al e r y a .  W s z y s t k o  co 
h a n d l e m  się t r u d n i ,  co ma c o ś k o l w i e k  do  s p r z e d a n i a ,  z r o z p o g o d z o n e m  licem 
— ty l ko  u r z ę d n i c y  nie b a r dz o  w e s o ł e  u k a z u j ą  t w a r z e :  bo  s ł uż b a  c i ą g ł a ,  a 
t oa l e ty  k o c h a n y c h  ż o n  d o b r o d z i e j e k  na r o zma i t e  f e s ty ny ,  k i lkole tnie  p o c h ł o ­
ną  p e n s y e ,  k t ó r e  t y lk o  p r z e m y s ł  będzie  mu si a ł  zas tąpić .

W  c hwi l i  j e d n a k ,  g d y  całej  E u r o p y  oczy z w r ó c o n e  na W a r s z a w ę ,  
g d y  w s z y s c y  s p o d z i e w a j ą  się  z t ą d  r o z s t r zy g ni en i a  n a j w a ż n i e j s z y c h  k w e s t y j  
p o l i t y c z o y c h ,  k t ó r e  n i e z a w o d n i e  tu się t r a k t u j ą ,  nic t u  na j a w  nie w y c h o ­
d z i ,  n i k t  nic nie w i e ,  ani  n a w e t  śmie  się d o m y ś l a ć ,  w s z y s t k o  się do t ąd  
o g r an ic za  na  ż y c i u  w e w n ę t r z n e m ,  na a n eg do t ac h  d w o r s k i e g o  k o l o r y t u  — 
r z e c z y w i s t e g o  zaś l ab i r y n t u  n i k t  p r o g ó w  nie p r z es t ą p i ł .  Nadzie i  wiele p r z y -  
w i ę z u j ą  do  obecne go  p o b y t u  c e s a r z a ,  o k t ó r y m  m ó w i ą ,  że j e s t  ł as kaw ie  
u s p o s o b i o n y m  dla k r a j u ,  ale w y j ą w s z y  a m n e s t y i ,  n i k t  nie  umie  s f o r m u ł o  
w a ć  j a k i e go  r e dz a j u  łaski  s p ł y n ą  na  k r a j .  Ubi eg łe  dni  os t a tn i e  z ap e ł n i one  
b y ł y  n o w oś c ia mi  j u b i l e u s z u  5 01e tn i e j  s ł u ż b y  f e ldm ar s za ł ka  P a s k i e wi c z a .  Ńie 
mas z  Za s zc zy t ów,  h o n o r ó w ,  k t ó r y c h b y  c es arz  s w e m u  ( j a k  z w y k ł  p o d o b n o  
m ó w i ć )  t a l i z m a n o w i  nie odda ł .  O f i a ro w an i e  inu ze s t r o n y  cesarza  Kosz t owne j  
b u ł a w y ,  z r od z i ło  m i ę d z y  ż y d k a m i  w i e ś ć ,  że cesarz  d a r o w a ł  ks ięciu P u ­
ł a w y  ; i z a p e w n e  wieść  ta r oz ni es i ona  p r z ez  t ę  na s zą  m a r y n a r k ę ,  j a k  k toś  
ż y d ó w  d o b r z e  n a z w a ł ,  ca ł y kra j  obiegnie.

D o t ą d  n ik t  c e s a r z ow i  p r z e d s t a w i o n y m  nie b y ł ,  i r az  t y l ko  z e t k n ą ł  się 
z  of i cya lną  p u bl i c znoś ci ą  na obi edz i e  d a w a n y m  w dz ień  j u b i l e u s z o w y  księcia 
n a m i e s t n i k a ;  ale i t am t y lk o  z t r ze ma  r o z m a w i a ł  o s o b a m i :  d y r e k t o r e m  finan 
s ó w  M o r a w s k i m ,  d y r e k t o r e m  b a n k u  T y m o w s k i m  i d y r e k t o r e m  z a k ł a d ó w  
d o b r o c z y n n y c h  S k a r b k i e m .  P i e r w s z e g o  z a p y t a ł  czy  s k r z y n i e  s k a r b o w e  są  
p e ł n e ,  i a że by  n i emi  b y ł y  p o l e c i ł ;  d r u g i e g o  o z d r o w i e  z ap y t a ć  się r a c z y ł ;  
t r z e c i e mu  zaś w i n s z o w a ł  d o b r e j  a dmi n i s t r ac y i  z a k ł a d ó w  d o b r o c z y n n y c h  i 
o p i e k ę  s w o j ą  im p r z y ob i ec a ł .

N a j w a ż n i e j s z y m  j e d n a k  f ak te m j e s t  o be cn i e  w  W a r s z a w i e  l icznie dość 
z e b r a n e  o b y w a t e l s t w o  z p r o w i n c y i , p o w o ł a n e  do s tol icy p rzez  m a r s z a ł k ó w  
s z l ach ty .  Nie s p o t y k a  się  w p r a w d z i e  w wielkie j  l iczbie o b y w a t e l i  zas ie dz i a ­
ł y c h  na r o l i ,  ale s ą  obecni  p r a w i c  w s z y s c y  o b y w a t e l e  bardzie j  z nan i  i n a ­
w y k l i  do  p o b y t ó w  w s to l icy ,  choci aż  nie u d w o r u .  W  dz ień  j u b i l e u s z o w y  
p r z e d s t a w i o n o  ich 2 4 0  f e l d m a r s z a ł k o w i , t a k i c h ,  k t ó r z y  n i g d y  d o t ą d  p r z e d ­
s t a w i o n y m i  nie byl i .  Z  d a ż d y m  u p r z e j m i e  r o z m a w i a ł  ; g d y  m u  w y m i e n i o n o  
p r z y  p r z e d s t a w i e n i u  imię  p a na  Józ efa  G o l u c h o w s k i e g o  z Ga rbacza  , z a p y t a ł  
* ię ,  czy  j e s t  k r e w n y m  wa s ze go  n a m i e s t n i k a ,  o k t ó r y m  w n a d e r  p o c h le b n y c h  
w y r a z i ł  s ię  s ł o w a c h .  P a n  G o ł u c h o w s k i  k o r z y s t a j ą c  z p o d a n e j  okol iczności  
p r z e m ó w i ł  do księcia W a r s z a w s k i e g o  w i mi en iu  n i e j ako  z g r o m a d z o n y c h ,  i 

w i n s z u j ą c  m u  doc ze kan i a  s ię  tej  p i ękn ej  dla n i ego  r o cz n i cy ,  ośmiel i ł  się w y ­
r az i ć  n a d z i e j ę ,  że u ż y j e  s w e g o  na  c h w al e  i z as ługa ch  o pa r t e g o  w p ł y w u  u 
N a j j .  P a n a ,  b y  n i e t y lk o  p od n i eś ć  b y t  m a t e r y a l n y  ale i inne k r w a w e  r a n y  
k r a j u  z ł a g o d z i ć ,  a c h m u r y  r ó ż n e m i  b u r z a m i  mię dz y  t r o n  a n a r ó d  s pę dz one ,  
u s u n ą ć .  F e l d m a r s z a ł e k  n a d s p o d z i e w a n i e  ł a s k a w i e  p r z e m o w ę  p r z y j ą ł  i w o d ­
p o w i e d z i  w y r a z i ł : że co do  p i e r w s z e g o  z a w s z e  ku  t e m u  p raca  j e g o  s k i e r o ­
w a n ą  b y ł a ,  co zaś do  d w ó c h  os t a t n i ch  ż yc ze ń  zależeć  to  będ/. ie od p r o w a ­
d z e n i a  się  k r a j u ,  k t ó r e  jeżel i  pozos t an i e . ,  j a k i e m  j e s t ,  w s z y s t k i e g o  czego 
s p r a w i e d l i w i e  ż ąd a ć  b ę d ą ,  z g r o m a d z e n i  s p o d z i e w a ć  się mogą .

W c z o r a j  ciź sa mi  o b y  wa te l e  d a wa l i  o g r o m n y  bal  dla f e ldmars za ł ka  w sa 
l ach p a ła c u  Br h i i l o w s k i e g o .  — C a ły  d w ó r  się na  n i m z n a j d o w a ł ,  w y j ą w s z y  
cesarza  i c e s a r z o w e j  N a t ł o k  b y ł  n i e z m i e r n y ;  t oa l e ty  d a m s k i e ,  k t ó r y c h  
o p i s y w a ć  nie u m i em  n a d e r  boga te  i s t r o j n e ,  m ę ż cz y źn i  n a tu r a l n i e  w m u n ­
d u r a c h ;  co j edna k  t e m u  ba lo wi  c o k o l w i e k  k o l o r y t u  m a s k a r a d y  d a w a ł o ,  to 
że w s z y s c y  b a l u j ą c y  p o ś w i ę c i w s z y  w ą s y ,  f a w o r y t y  i b r o d y ,  m i ęd z y  s o b ą  
z a l edw ie  po g łos ie  p o z n a w a ć  się mogli .  D a m  z p r o w i n c y i  z u p e ł n i e  nie b y ł o  
j a k o  j e d y n ą  c y t o w a n o  mi  p au i ą  G o l u c h o w s k ą .  —  0  u p r z e j m e m  u s p os o b i en i u  
f e ld ma rs z a ł k a  na ba lu wiele  m ó w i ą .  Mi ę dz y  i nn em i  d ług i  czas r o z m a w i a ł  
z  m a r g r a b i ą  w i e l o p o l s k i m ,  k t ó r y  p o d o b n o  s y n a  do w o j s k a  odd aj e .

O p r ó c z  tego b ę d ą  j es zc ze  d w a  b a l e ,  j e d e n  da m i a s t o ,  d r u g i  f e ld m a r s z a ­
ł ek .  Na  t y m  os t a t n i m s p o d z i e w a j ą  się b y t n o ś c i  cesarza  i c es a r z o w e j  , Jam 
p o d o b n o  o b y w a t e l e  m a j ą  b y ć  p r z e d s t a w i o n y m i ,  i p o t e m  —  m aj ą  s p ł y n ą ć  
ó c z e k i w a n e ,  p r z e p o w i a d a n e ,  s p o d z i e w a n e  łaski .  D o t ą d  t y lk o  p p .  L u b o -  

w i dz k i  i H e n r y k  Ł u b i e ń s k i  w Z a m o ś c i u  u w i ę z i e n i  u ł a s k a w i o n y m i  zostal i .  
Bl iska  p r z y s z ł o ś ć  r es z t ę  na m uka że .  Daj  B o ż e ,  a b y  by ła  j a k  n a j k o r z y s t ­
n i e j sz ą  dla k r a j u  t y l u  n ieszczęśc iami  z n ę k a ne go .  Czas.

A n g l i a .
L o n d y n ,  *28. P a ź d z i e r n i k a . - -  T i m e s  p o w i a d a :  K o s s y a  o św i a d e z y ł a  

z d an i e  s w o j e  w k w e s t y i  d u ń s k i e j  w p r a w d z i e  z wi ększ ei n  p o h a m o w a n i e m  się,  
aniżel i  F r a n c y a ,  ale ma ona  z a ra ze m  t e r mi n  p e w i e n  na  ba cz n oś c i ,  do  k tó 
r e g o  się,  a n i ed ł uź ej ,  od  i n t e r w e n c y i  z b r o j n ć j  p o w s t r z y m a ć  myśl i .  G l o b e  
m i n i s t e r y a l n y  s ą d z i ,  iż m oż e  o ś w i a d c z y ć ,  iż r z ą d  a n g i e l s k i , l ubo  n i ema  chęci  
p r z y ł ą c z y ć  s ię  do  z a m y s ł ó w  F r a n c y i  i R o s s y i  w e  wz gl ęd zie  k w e s t y i  szie-  
z w i c k o  h o l s z t y ń s k i e j ,  n i e u w a ż a ł y b y  j e d n a k ż e  w  ż a d n y m  p r z y p a d k u  p o t r z e ­
b y  z s w e j  s t r o n y  s t a wi a ć  p r z e s z k ó d /  w y k o n a n i u  r z e c z y w i s t e m u z a m i a r ó w
o w y c h .  — D ai  I y  N e  w s ga ni  p o w t ó r n i e ,  że l o r d  P a l m e r s t o n  n i e w c h o d z ą c  
b a d aw c z o  w  p o ł o ż e n i e  r z e c z y  s p o r u  n iemi ec ko  d u ń s k i e g o ,  da ł  się u w i e ś ć  do 
p odp i sa n i a  p r o t o k u ł u  l o n d y ń s k i e g o .  — W  t y c h  d ni ach  r o z p o c z ę ł o  2 0 0  
s z k l a r z y  r o b o t y  s w o j e  w  g m a c h u  w y s t a w y .  S z k ł o ,  k t ó r e  do  oki en  u ż y ­

w a j ą ,  ma g r u b o ś c i  p ó ł  c a l a ,  i p r z y w o ż ą  j e  na miejsce  j u ż  w e d ł u g  r o z m i a r u  
s t o s o w n e g o  p r z y r ż n i ę t e ,  t ak  iż ani  c hwi l i  t am n i e t r ac ą  na p r z y r z y n a n i e .  — 
P r z e d s i ę b i o r c y  t el egra fu  p o dm o r s k i e g o ,  pa n Owi e  B r e t t ,  wy na leź l i  t e r az  pe 
w i e o  r o d za j  t e l egra fu  k i e s z o n k o w e g o ,  i r o b i ą  t er az  nim p r ó b y  na n a j z n a ­
c zn ie j sz yc h  ko le j ach  ż e l az ny ch .  Cel ich j e s t  n a s t ę p u j ą c y ,  w y d a r z y  się j a ­
kie nieszczęście  l u b  j a ka  p o t r ze b a  l o k o m o t y w y  w odległośc i  od  s t acyi  tele 
g r a f i c zn e j ,  w t e d y  dla p o m o c y  sp i esznej  m o że  się  k o n d u k t o r  l u b  machi ni s ta  
z a p o m o c ą  tego a p a r a t u  z p aż de go  p u n k t u  d o w o l n e g o  z na jb l iż s zą  s t a cy ą  t e ­
l egraf iczną  p o r o z u m i e ć .  W  celu t y m  u rz ądz i l i  w y n a l a z c y  k a n a ł y  d r u t o w e ,  
i te j a k o t e ź  s k ł a d a n e  b a t e r y e  e l e k t r yc z ne  wiezie  k o n d u k t o r  g ł ó w n y  z sobą ,  
i t e l egra f uj e  o d  ś r o d k a  ko l e i ,  p r z y t w i e r d z i w s z y  d r u t  s w ó j  p r o s t y m  s p o s o ­
bem do  d r u t u  c ią g ną ce g o  się w z d ł u ż  kolei .

Liga d z i e r ż a w c ó w  i r la ndsk i ch  r o zs ze rz a  dz ia łania  s w o j e  t er az  dalej  ku  
p ó ł n o c y  I r l audy i .  I tak p r z e d  k i lku  dn iami  o d b y ł o  się z g r o ma d z e n i e  d z i e ­
r ż a w c ó w  w mieści* s t o ł ec zue m h r a b s t w a  T y r o n e ,  w O i n a g h ,  a d r o g i e  ma 
się o d b y ć  w Dubl in ie  w  mies i ącu  Lis top ad zi e .  P ub l i c z n oś ć  mia s t a  Dubl ina  
n i e ba r dz o  się  tera z a j m u j e ,  i m o w y  n i ez na j ące  końc a  m i e w a n e  po z g r o m a ­

dz en i ach  z a l ed wi e  w d z ie nn ik ac h  p r z ec zy t a  , lecz u m y s ł y  m i e s z k a ń c ó w  z p r o ­
w i n c y i  są  wcal e  inaczej  u s p o s o b i o n e .  Z g r o m a d z e n i e  w O m a g h  n i e by ł o  w p r a  
w d z i e  b a r dz o  l ic z ne ,  ale d u c h o w i e ń s t w o  p r e s b i t e r y a ń s k i e  i katol i ckie  d o s t a ­
t ecznie  b y ł o  r e p r e z e n t o w a n e .  P o m i ę d z y  cz ł onk ami  p a r l a m e n t u ,  k t ó r z y  dą  
żnośc i  ligi p o t w i e r d z e n i a  s w o j e  p r z ez  p oc z t ę  n a de s ł a l i ,  z n a j du j e  się także 
C obd en .  S k ł a d k i  p i en i ężne  do  f u n d u s z u  ligi z h r a b s t w a  T y r o n e  w y n o s z ą  
t er az  6 1 0  f un t .  szter l .  Lecz  k o n t r d e m o n s t r a c y a  j e s t  t akże  j u ż  w biegu.  
W ł a ś c i c i e l e  z i e ms cy  z Ul s t e r  z j a dą  się w k r ó t c e  na z g r o ma d z e n i e  do  miasta  
D e r r y ,  dla u s t a n o w i e n i a  u c h w a ł  w  k w e s t y i  k r a j o w e j .  Z a m i e r z a j ą  oni  p r z e ­
d ł o ż y ć  p a r l a m e n t o w i  d ług i  sz ere g  ś r o d k ó w  d ą ż ą c y c h  do r e f o r m y ,  k tó r e  i n ­
teres  właściciel i  z i n te res em d z i e r ż a w c ó w  p og o dz ić  m a j ą ;  p r z e d e w s z y s t k i e m  
o b s t a j ą  oni  p r z y  t e i n ,  j a k  wi eść  n i e s ie ,  a ż e b y  d z i e r ż a w c y  za wsze lk ie  ule­
p szen ia  na  wł ośc iac h  z a d z i e r z a w i o n y c h  w y n a g r o d z e n i e  s t o s o w n e  odbieral i .  
L o r d  L o n d o n d e r y  j ak  p o w i a d a j ą ,  d e i n o n s t r a c y ą  tę p r z e c i w n ą  do życia  p o w o ł a ł .

J a k  w i a d o m o ,  S a s s e n a c h y  ( A n g l i c y  i Sz k oc i )  k t ó r z y  w n i e k t ó r y c h  oko 
l icach I r i a n d y i  j a k o  d z i e r ż a w c y  os iedl i ,  m a j ą  do  wal czenia  z p e w n y m  r o ­
d za j em t a j ne go  s ą d u  a g r a r y j n e g o .  P r z e d  n i e d a w n y m  czasem p r z y b i t o  p o d ­
czas n o c y  p a n o m  W o o d s  i W i l s o n  na  d r z w i a c h  mieszkan i a  p o d  E r r i s  list 
o k r o p n y  z p o g r ó ż k a m i ,  a na  d o w ó d ,  iż o dg ra ż a n i a  te nie są  p l o n n e m i , sto 
d o l ę  p r z y t e m  z ap a lo n o .  S z a n o w n i  m i es zkań cy  z E r r i s  wy r z e k l i  t er az  na 
z g r o m a d z e n i u  zdan i a  s w o j e ,  źe  c z yn  t en h a n i e b n y  j es t  z u pe ł n i e  o d r ę b n y m ,  
i wi eśn i ac y w s z y s c y  z oko l i cy  z p o g a r d ą  wi elką  o n i m m ó w i ą .  Os iadanie  

k a p i t a l i s t ó w angie l skich  s p r a w i a  im o w s z e m  w i e l ką  r a d o ś ć ,  i g o t o w i  są 

w s z y s t k i m  A n g l i k o m  i S z k o t o m ,  k t ó r z y  się w E r r i s  o k u p i ą  p od ać  r ę k ę  szcze­
re j  p r z y j a ź n i .  A b y  m o ż n a  n a zn a c z y ć  n a g r o d ę  za w y k r y c i e  z b r o d n i a rz a  
u r z ą d z o n o  p o dc z a s  z g r o m a dz en i a  s u b s k r y p c y ą ,  k t ó r a  5 5  funt .  sz ter .  p r z y ­
niosła.  — P i w o w a r z y  l o n d y ń s c y  w a r z ą  tej  z im y wł a śn i e  p o d w ó j n ą  i lość 
p i w a  j a k  z a z w y c z a j .  S p o d z i e w a j ą  się wie lk i ego  o d b y t u ,  z p o w o d u  gości  
z a g r a n ic z ny ch .  — N i g d y  j eszcze  n i ew i d z i a n o  na  t a r g u  l o n d y ń s k i m  tak d o ­
s k o n a ł y c h  w i n o g r o n  h a m b u r g s k i c h  i w takiej  obf i toś ci ,  j ak  w t y m  roku .  
Z d a r z a j ą  się g r o n a  w a żą c e  ki lkauaście  f u n t ó w  z j a g o d a m i  wielkości  o r zec ha  
p o l n e go .  F u n t  k o sz t u j e  t u ta j  6  do  8  p e n s ó w .

J e d n e r o  z n a j t r u d n i e j s z y c h  z adań  dla k o m i s s a r z y  wielkie j  w y s t a w y ,  b y ł o  
b e z w ą t p i e n i a  p r z y j ę c i e  o gó l ne go  p l a n u  co do  u p o r z ą d k o w a n i a  i p r z y s ł a n y c h  
p r z e d m i o t ó w .  W i a d o m o ,  zc p i e r w i a s t k o w o  miano  z am ia r  u ł o ż y ć  w y r o b y  
p r z e m y s ł u ,  dz ie ła  s z t uk i  i p ł o d y  n a t u r y ,  we d le  n a r o d o w o ś c i ,  t a k ,  źe k a ­
ż d y  kra j  m i a ł by  s w ą  o s o b n ą  w y s t a w ę .  W k r ó t c e  j e d n a k  p o z n a n o  n i e p r a -  
k t y c z n o ś ć  t ego  p l an u .  W y o b r a ź m y  sobie  c z ł o wi ek a  s pe c ya ln eg o  np.  f a b r y ­
ka nta  s u k n a ,  k t ó r y  p r z y b y ł  dla p o r ó w n a n i a  w s z y s t k i c h  p o d o b n e g o  r o d z a j u  
w y r o b ó w  i z m u s z o n y m  j e s t  chodzi ć  po  w s zy s t k i c h  g a l e r y a c h ,  s a l a c h ,  s c h o ­
d a c h ,  d z i edz i ńcach  dla ob e j rz en ia  su ki en  i t kan in  r o z m a i t y c h  k r a j ó w ,  w y ­
c h o d z ą c  bez  ż ad n e g o  p o ż y t k u  n a re s z c i e ,  bo nie miał  w s zy s t k i e g o  na raz  
p o d  okiem.  P o r z u c o n o  z at em ó w  plan n i e p r a k t y c z n y  i p o s t a n o w i o n o  p r z e d ­
m i o t y  u ł o ż y ć  g a t u n k a m i ,  p r z y c z e m  s t a rać  się b ę d ą ,  by  p r o d u k t a  t egoż  r o -  
H z aj ii j e d n e g o  k r a j u ,  u m ie sz cz on emi  b y ł y  na jb l iże j  siebie.  T a k ,  w s zy s tk i e  
l o k o m o t y w y  stać  b ę d ą  w j e d n y m  d z ie dz i ńc u  a p r z y  nich w a g o n y  z r o m a i -  
t y c h  f a b r y k ,  o r a z  s z y n y ,  c ze r sy ,  u r z ą d z e n i a  s y g n a ł o w e  i w s z y s t k o  co ty l ko  
kolei  ż e l a z n y c h  do t ycz ę .  M o r n i  n g  C h r  o n i c l  e z w r a c a  j u ż  dziś  u w a g ę  
s t e l m a c h ó w  a n g i e l s k i c h ,  na do k ła dn o ść  i p i ęk no ś ć  w a g o n ó w  i n n y c h  k r a j ó w ,  
z w ł a s zc za  n i emi eck ich .  Dodać  t u  m u s i m y ,  że n ie ty l ko  p ar a  ale i w o d a  z z n a ­
c z ną  s i lą  c i śnienia  g r a t i s  d a w a n ą  będzie  t y m  f a b r y k a n t o m ,  k t ó r z y  t ego  p o ­
t r z e b o w a ć  b ę d ą ,  d o  w p r a w i e n i a  w r u c h  m a s z y n  l ub p r ó b o w a n i a  h i d r a u l i -  
c z n yc h  a p a r a t ó w .  Os oby  p r z y s y ł a j ą c e  p r z e d m i o t y  r o z ma i t e go  g a t u n k u ,  m o ­
g ą  j e  u p o r z ą d k o w a ć  wedl e  s w e g o  zdan i a  i m o g ą  p o s t a w i ć  s w e g o  s t r óża  l ub 
a je nt a  j a k o  c i c e r o n e ;  w k a ż d y m  razie  k om i s s y a  p r o s i ,  by  j ą  wc ześn i e j  o 
tem u w i a d a m i a n o .

F r a n c y a .
P a r y ż ,  d.  2 7 .  Pa ź dz ie rn i ka .  — W c z o r a j  o d d r u k o w a n a  r o z m o w a  Ca -  

v a ig na k a  o p r z e d ł u ż e n i u  p r e z y d e n t u r y  w p r a w d z i e  z rob i ł a  w r a ż e n i e ,  ale 
o p o w i e ś c i  tej  ma ło  k t o  w i e r z y ł .  S i  e c i e  o r g a n  Ca va i gnak a  dziś p o w i a d a ,  
że ta r o z m o w a  j e s t  z m y ś l o n ą ,  a Ca va i gnak  się nie z n i ż y  do o d p o w i e d z e n i a  
n a  nią.
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Opowiada ją  sobie anegdotę o Changarnierze i d’Ha u tpou lu :  na posiedzę 

niu ostatoiem komis j i  nieustającej  zapytano ministra wojny  z powodu  scen 
gorszących na przeglądzie wojska w Wersalu .  Changarnie r  milczał ,  jak 
zwyczajnie.  D’Hautpoul  dziwił  się nadzwyczajni e,  aby wojsko wy dawa ło  
okrzyk i :  niech żyje cesarz!  T o  mu się zdawało być rzeczą niepodobną,  
bo gdyby  tam coś przeciw p raw u  zaszło,  wówczas  naczelny dowódzca  w Pa 
ryżu  by łby  mu o tein doniósł .  A obracając się do jenerała Changarnie ra ,  
r z ekł :  nie p r a w d a ,  panie naczelny dowódzco !  Changarnier  i na to nie
odpowiedział .

O p  i n i  o n e  p u b l i q u e  powiada,  z e z  trzech p rzyczyn  nie może na s t ą ­
pić przedłużenie  mandatu prezydent a rzeczypospol i te j :  przedłużenie to po 
c iągnę łoby za sobą t r zy  opłakania godne na s t ęps twa :  1) zniszczyłoby m o­
ralną siłę w ładz,  2 )  zdezorgani zowałoby większość ,  3 )  i zdene rwowa łoby  
armią.  Zamiast  anarchi i  z apobiedz ,  o tworzy łoby  br amy na rościesz.

P a t r i e  powiada ,  że o sprzysiężeniu l iońskiem nie chce na teraz o b ­
szerniej  mówi ć ,  aż fakta całkiem w ykr y t e  zostaną.  Tymczasem za rzecz 
pew ną  podać może ,  żc wiele osób znakomi tych jes t  skompromi towanych ,  
że wielu odst awiono do więzień i ważne pap ie ry  znajduj ą się w ręku władz,

P a r y ż ,  d. 2 8 .  Października.  — Posels two prezydent a do zgromadze ­
nia narodowego  ma się ograniczyć na spr awozdaniu  o położeniu kra ju , tak 
jak  w Stanach zjednoczonych.  0  przedłużeniu p rezyden tu ry  nie będzie 
mow y ,  chcą bowiem doczekać się w p ł y w u ,  jaki w y w r ą  petycye  i wniosek 
r ep rezen t an tów bonapar tys toskich pod tym względem.

Ostatni  numer  Ludwika  Blanc,  pisma »le Nouveau Monde, ,  dotąd jesz­
cze nic wyszedł  na widok publiczny.  W y d aw ca  ogłasza teraz powód tego 
opóźnienia.  W  celu dopełnienia kaucy i ,  dał Ludwik  Blanc polecenie ,  do 
sprzedaży 6 0 0  fr. r enty jemu przynależących na u tr zymanie i k aucyą pisma, 
Rząd  tymczasem p rzyaresz towa ł  tę sumę. Blanc post anowi ł  zaskarżyć  rząd,  
ponieważ  według prawa nie wolno rent  aresztem obkładać.

Uwięzionego w Lionie byłego reprezentanta Gent a ,  podej r zanego o na­
czelnictwo w spisku j ed n y m ,  na wolność puszczono.

Czyt amy w dzisiejszym G a l i g n a n i  M e s s e n g e r ,  ze według l istów 
z  W a r s z a w y ,  cesarz r o s y j s k i  ani Brusom ani Aus t ry i  nie p rzy rzek ł  w y ­
łącznego popa rc ia ,  ale obu dowiódł ,  że zgoda pomiędzy niemi jes t  ich w ła­
snym interesem. Z tego powodn jako pośrednik mógł  wiele uczynić.

B u l l e t i n  d c  P a r i s  o przesadzeniu jenerała Neyma je r a  pisze co na- 
s tępuje:  r ozmawiano o przesadzeniu jenerała Neumajera.  Pogłoska ta jes t  
uzasadnioną,  możemy atoli za ręczyć ,  że postanowienie  to nastąpi ło przed 
wstąpieniem jeuerala Schramma do minis ters twa.  —  Neumajer  jes t  przyja 
cielem Chaugarniera i uchodzi ł  za p r aw ą  rękę jego w dowódz tw ie  nad armią 
paryzką.  Przesadzenie jego uważa ją  za pocisk wymierzony  przeciw Chan 
garnierowi .

N a p o l e o n  Bonapa r t e ,  syn Hie ronima ,  wys tępu j e  dziś w l a  P r e s s e  
z k ry ty k ą  nowego  p rawa o gwardy i  na rodow e j ,  z którem rząd ma zamiar  
wystąpić .  Uważa to p rawo za niezgadzające się z zasadami demokracyi ,  
według których  każdy obywa te l  powinien  broń nosi ć,  czyli być  gw ardys t ą  
n a r o do w y m ,  tymczasem z pro jektu  r ządowego  pokazuje  się przeciwna d ą ­
żność,  bo lubo j es t  co do swego początku republ ikańskiem , ale ma na celu 
pr zywróceni e monarchii .  Całe p r awo  zmierza do u tworzeni a  wo lnych huf ­
ców w służbie jednego s t r onn ic twa ,  a nie wielkiej i n s ty tu c j i  gw ardy i  na ­
rodowej .

W e d ł u g  l istów z C h e r b o u r g a ,  flota f rancuka o puś c i ł a  po r t  tameczny 
w d. 2 6 .  b. m„  a w i c e a d m i r a ł  Baudiu wyjechał  do P a ry ż a ,  celem objęcia 
minis ters twa ma ry n a rk i ,  j a^ o t r zymują .

W ł o c h y .
N o w y  poseł  hiszpański przy dworze  t u ry ń sk im ,  Hon Diego Desmaizieres 

y  Lopez de Casti l lo,  hr .  de la Vega del P oz o ,  markiz de los l l anos ,  c z ło ­
nek senatu i szatnbelan królowej  h iszpańskie j ,  oddał królowi  sardyńskiemu 
papiery zawierzyteiniające go na posłuchaniu p rywa tnem.  '

Z  T u r y n u  p i s zą :  wiele tu obiega wieści o zmianach w wojsku Hastą* 
pić mających.  Z źródła zupełnie pewnego donieść możemy,  że duch now i  
izego czasu owionął  też rząd p iemon tski ,  k tó ry  się także na n i ep rzewi ­
dziane wypadk i  wojenne gotować zaczyna.  Powiedzieć wprawdzi e  n iemo­
żna , aby gabinet  zapalał się żądzą  wojny ,  stan jego jest j edyui e  czychają-  
cy m ,  w k tó rym on teraz jak się zdaje ,  upodobanie  znajduje.  O zmn ie j ­
szeniu l iczby wojska nikt  nierayśli ,  owszem sądzą powszechn ie ,  że armia 
znacznie powiększoną zos t anie ,  gdyż w. wojnie  ostatniej  widocznie się po ­
kazała potrzeba liczniejszej i lepszej piechoty.  — Rząd zakłada warsztat  n a ­
r o do w y  dla zat rudnienia wychodźców włoskich.  — Arcyb iskup F ranzon i  
powróci ł  j u ż  z G e n u y  do Lionu.  — Spodzi ewamy  się tu u tworzeni a  l icznych 
batal ionów r e z e r w o w y c h ;  wielu oficerów wyższych  częścią na odst awę 
P rzekazano , częścią poprzesadzano.

A n  k o n a .  —  Dow ódz tw o  naczelne miasta i twi erdzy A nko ny  ogłasza 
Pod dniem 1 5 .  m. b. ,  że aust ryackie sześć k r a j ca rówk i ,  które  jedynie  dla 
monarchi i  aust ryackiej  przeznaczone a przez speku lan tów nieprawnie do 
Państwa rzymskiego wp rowadzone  zostały,  z rozporządzenia  Radetzkiego 
w  p ro w in c j ac h  rzymskich przez wojska aust ryackie  zajętych tylko do końca 
Października kurs  mieć będą ,  — po up ływie  zaś tego czasu pod karą  nie- 
mogą  być p r zy jmowane  ani wydawane .

G e n u a ,  d. 2 0 .  Paździe rnika .—  Kilka dzienników donios ło ,  że w Por to  
Mauricio i Savona zbudowano  wielkie skł ady dla t o w a ró w  angielskich, 
a w Genuy nawet  pieniędzmi angielskiemi wspaniałe  gmachy  w  tymże s i ­
lnym celu wzniesiono.  Dziennik A u s  t r y  a zaś zaręcza ,  że w czasach naj­
nowszych  żadnych b udy nkó w w miejscach tamtych n ie s t awiano ,  i oprócz  
kilku nieznanych magazynów dla angielskich węgli kamiennych w  celu w y ­
dobywania  gazu oświecającego.  T u r y n  niema żadnych innych sk ł adów dla 
t o w aró w  angielskich.

S z w a j  c a r y a .
Z B e r n u ,  d. 2 6 .  Października.  — Z powodu  wyda rzeń  frejburgskich 

objawiła się sprzeczność zajmująca pomiędzy rządem berneńskim a radą  fede­
racy jną ;  przez co s tanowi sko poli tyczne t ych dwóch  władz okazuje się s t a ­
nowczo i zasadniczo przeciwnem.  W  obec dawniejs zych s t osunków związku  
była pol i tyka vo ro r tu  pol i tyką Szwajca ry i ,  a Bern  nieomieszkał  nigdy zna­
czenia swego położyć na szali ;  teraz zaś ,  lubo jes t  siedliskiem władz cen ­
t ralnych , ma on mało więcej znaczenia jak A a r g a u  ( w y j ą w s z y  głosy 
w izbach).  Rząd Fre jbu rga doniósł  o zajściach ostatnich tak radzie federa­
cyjnej  jakoteź r ządowi  Bernu.  Tamta  w odpowiedzi  swoje j  winszuj e p o ­
myślnej  zmiany rzeczy,  i p r zy rzeka radzie s tanu w F re jburgu  wszelką po ­
moc i wspa rc i e ,  jakiemi rada federacyjna wed ług  konsty tucy i  r ozporządzać  
moze.  T y m  sposobem kark opozycyi  frejburgskiej  nagięty został  pod Stopy 
związku.  Inaczej zaś odpowiada rząd b e r ne ńs k i : p rzyp i su je  on w inę zda­
rzeń na jnowszych  rozmai tym zasadom konsty tucyi  f r ejburgskie j ,  zos t ającym 
w sprzeczności z ust awami  federacyjnemi i nagli na ich usunięcie.  Krok  
ten zjednał naturalnie r ządowi  berneńskiemu sympatye  opozycyi  katolickiej 
w  Wa ll i s ,  F r e jb u rgu  Genewie ,  Lucernie] a nawet  w A a rg a u ,  lecz zarazem 
ściągnął  na niego niechęć władz f ede r acy jny ch , i podał  p rzec iwnikom broń 
jednę więcej ,  i to bardzo o s t r ą ,  do r ęk i ,  a rz ąd  f rejburgski  stoi silniej an i­
żeli przedtem.

Gazeta nowo  ziirichska zamieszcza z B e r nu ,  co na s t ępu je :  »Uchwała 
najnowsza  rady  federacyjnej  w kwestyi  wychodźców została widać źle z ro ­
zumianą.  O ile w iadomo ,  nie j e s t  bynajmniej  zamiarem r ządu odmawiać  
p r zy tu łku  wychodźcom istotnie po l i t ycznym,  k tórych za powro tem do domu  
czeka kara choćby tylko cokolwiek większa.  Uchwała wspomniona  ściąga 
się do klasy nieobejmującej  wcale wychodźców pol i tycznych,  ale tylko osoby 
takie ,  które chcą się uchylić przed obowiązkami  służenia w woj sku z o jczy ­
zny swojej  uciekły lub uciekać zamyślają.a Gazeta t łumacząca znaczenie
owej  uchwały rady federacyjnej  n i epowiada ,  z kąd powzięła  wiedzę odga­
dywan ia  myśli dyplomacyi ;  ale choćby i tak b y ło ,  co to z* dowolność  dla 
władz  pol icyjnych w podciąganiu wszystkich młodych ludzi do bategoryi  
należących do wojska!

A u s t r y  a.
W i e d e ń ,  2 8 .  Października.  — Ministeryalna O e s t e r r e i c h  i s c h e  

K o r r e s p o n d e n z ,  która  wczoraj  jeszcze pokładała w Bogu nadzie ję ,  iż 
wieść o rozkazie przez P ru s y  w y d a n y m ,  aby Bawarów odeprzeć ,  je»i ino 
ze f a ł szywą ,  kończy dzisiaj swój  przegląd pol i tyczny s ł owy  następującemi,  
"Kończymy  przegląd n imej - zy  z pr zekonan i em,  że jeżeli nawet  do lej chwili  
czyn s tanowczy nienastąpi l ,  wykonan ie  uchwa ły  związku  niemoźe >ię j uż  
d ługo odwlekać ,  i ope r ac j e  w elektorstwie hfskiem wed ług wszelkiego do 
p r aw dy  podobieńs twa  przeciągły się jedynie przez wzgląd na wypadki  ko n -  
ferencyi  warszawskich lub z po wodu  zda rze ń ,  które się niedadzą obliczyć. 
Pomiędzy wszelkiemi wypadkami ,  nasu w.ijącemi się w ohec tego zbiegu oko­
liczności ,  na jpożądauszym by łby  bezwątpieuia  , gdyby  P ru s y  p ie rwszy  krok 
przy jazny  uczyni ły  i us t ąpi ł y,  przezcoby jedyni e starcia owego uniknąć  
można ,  lubo w s tosunkach obecnych p r zypadku  tego niebardzo się można 
spodziewać.* — Feldm. lir. Gyu l a j ,  dowódzca  5  korpusu  wyjeżdża w celu 
znamieni t szym do Londy nu .  — Kilkauastu mężów z familii s taroszlacbeckich,  
wp ł yw  dość znaczny w yw ie ra j ą cy ch , zebrało się tu w t ych dniach na na ­
radę we względzie s tanowiska swego do r z ą d u ,  i przyj ę ło  postanowienie ,  
aby zdanie i przekonani e swoje  jedyui e  na drodze konsty tucy jne j  w y p o w i e ­
dzieć. Nie będą nigdy zaprzeczać ,  iż do s t ronnic twa  minis teryalnego nie- 
uależą,  ponieważ za reformą g losowal i ,  r ew o lucyą  i wszelkie jej  nas tępstwa;  
jako przeciwne zasadom i ch ,  potępiają  —  ale chcą także wywieść  z błędu 
o w y c h ,  k tór zy  tam mn iemają ,  że p rzy  jakiejbądź zmianie w nich podpo ry  
sys temu wstecznego znajdą.

Cesarz na wniosek ministra rolnictwa i gó rn i c twa  na jwyźszem post ano­
wieniem z d. 11 .  Paźdz.  r. b. polecić r a czy ł ,  aby dotychczasowa administra-  
cya sal inowa w  Wiel iczce nosiła nazwę :  *C. K. Dyrekcya  gó rn i c twa ,  salin 
i l asów, " a równocześnie  J .  C. Mość  zamianował  Gmun dyń sk i ego  vice-dyre 
która  Karola W o k u r k ę ,  c. k. dyrek torem gó rn i c tw a ,  salin i lasów w W i e ­
liczce, z rangą c. k. radzcy sekcyjnego.

W ys z ł o  tu nas tępujące obwieszczenie:  Zaraz  p rzy  udzielaniu koncesyi
na dzienniki ,  położono wszystkim r edakeyom wychodzących  w stołecznćm 
mieście Wiedn iu  pism czasowych w a ru n k i ,  aby się ściśle przedłożonego 
t r zyma ły  prog ramu i zdała od osobistości  i namiętnych napaś c i , żadnych  nie 
dostarczały a r t yku łów ,  k tór eby się celom stanu oblężenia sprzeciwiały,

Z p r zy k r ośc i ą ,  osobl iwie w ostatnich czasach pr zekonano  s i ę ,  że reda- 
keye n iepomne tego wa runku  schodzi ły na pole osobistych napaści  i za  ce l 
swoich zaczepek wybier a ły  nawe t  uk o ronow ane  głowy.
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P o d o b n y  a r t y k u ł  z a w i e r a  w  s o b i e  O e s t e r r e r c h i s c h e  R e i c h s z  e i -  

t u n g  w  n r z e  2 5 0 .  z  d.  2 0 .  t.  m.  z P a r y ż a  p r z c e i w k o  k r ó l o w i  b e l g i j s k i e m u ,  

i O  e s t r .  C o r e s p o n d e n t  w  n r z e  2 8 8 .  p r z e c i w  e l e k t o r o w i  H e s s e n - k a s e l -  

s k i e i m i ,  a n a k o n i e c  C o r r i e r e  I t a l i a  n o  w  n r z e  2 2 0 .  p r z e c i w  k r ó l o w i  

n e a p o l i t a ń s k i e m u .

R e d a k c y a  t e g o  o s t a t n i e g o  d z i e n n i k a  p r z y j ę ł a  s ob i e  n a w e t  o d  t r z e c h  p r a -  

w i e  m i e s i ę c y  za z a d a n i e ,  j a k  z  z a n i e s i o n e j  t u  s k a r g i  w i d a ć ,  a b y  p o d b u r z a -  

j ą c e m i  a r t y k u ł a m i  i k o r e s p o n d e n c y a m i  w e  w ł o s k i c h  m i e s z k a ń c a c h  m i a s t a  

F i u m e  b u d z i ć  n i e u k o n t e n t o w a n i e  i p o d n i e c a ć  n i e n a w i ś ć  p r z e c i w  n a r o d o w i  

K r o a t ó w ,  j a k  n i e m n i e j  p r z e c i w k o  p r a w n y m  w ł a d z o m  k r a j u  , a n a w e t  i p o ­

j e d y n c z y m  o s o b o m ,  a c z e r n i ą c e m  j ą t r z e n i e m  t u t e j s z e j  l u d n o ś c i ,  d z i a ł a l n o ś c i  
w ł a ś c i w y c h  w ł a d z  s t a w a ć  na  p r z e s z k o d z i e .

G d y  p o d o b n e  n a d u ż y c i e  j u z  p r o w i z o r y c z n e m  p r a w e m  d r u k o w e m  n a g a -  

n i o n e ,  a p r a w n y  p o r z ą d e k  n a r u s z a j ą c e ,  n a j m n i e j  t u  w  s t o l i c y  z w ł a s z c z a  

w  s t a n i e  o b l ę ż e n i a  c i c r p i a n e m  b y ć  m o ż e ,  p r z e t o  z p o l e c e n i a  c y w i l n e g o  i w o j ­

s k o w e g o  g u b e r n a t o r a  , w e z w a n i  z os t a l i  p r z e d  z w o ł a n ą  n a  t e n  cel  k o m i s y ę  
w o j s k o w ą  d o  p r o t o k o ł u :  w  m i e j s c e  n i e o b e c n e g o  o d p o w i e d z i a l n e g o  r e d a k t o r a  
g a z e t y  p a ń s t w a  a u t r y a c k i e g o  d r a  L e o p o l d a  L a n d s t e i n e r ,  j e g o  s e k r e t a r z  R a  

fał  M a y e r  v o n  A l s z o  R u s s b a c h , n a s t ę p n i e  r e d a k t o r  A n s t r y a c k i e g o  k o r e s p o n ­

d e n t a  P i o t r  D e m l  i r e d a k t o r  K n r y e r a  w ł o s k i e g o  A l e k s a n d e r  M a u r o n e r  — 

i s u r o w e  d a n o  i in n a p o m n i e n i e ,  źe  w  r a z i e  d o p u s z c z e n i a  s i ę  p o w t ó r n i e  p o  

d o b n e g o  n a d u ż y c i a ,  n i e  t y l k o  . d z i e n n i k i  i ch na  c z a s  o b l ę ż e n i a  z o s t a n ą  z a w i e ­

s z o n e ,  ale n a d t o  w i n n i  p r z e k r o c z e n i a  w e d l e  o k o l i c z n o ś c i  d o  s ą d o w e j  o d p o  

w i e d z i a l n o ś c i  p o c i ą g n i ę c i  z o s t a n ą .

O b w i e s z c z e n i e  t o  t y c z y  n i e t y l k o  p o m i e n i o n y c h  o s ó b ,  a le  r ó w n i e ż  r e d a ­
k t o r ó w  w s z y s t k i c h  t u  w y c h o d z ą c y c h  d z i e n n i k ó w ,  k t ó r y m  s i ę  to  d o  w i a d o ­

m o śc i  i z a s t o s o w a n i a  o g ł a s z a ,  z  tern n a d m i e n i e n i e m ,  a b y  u n i k a j ą c  g r o ż ą c y c h  
i m n a s t ę p s t w  w s t r z y m y w a l i  s i ę  o d  w s z e l k i e g o  a r t y k u ł u ,  k t ó r y b y  mieśc i  

w  s o b i e  o s o b i e t e  z a r z u t y  i o b r a z ę  p r z e c i w  p a n u j ą c y m ,  l u b  t r e ś c i ą  s w o j ą  

z d a w a ł  s i ę  w y w o ł y w a ć  p o d b u r z a n i e  i n i e n a w i ś ć  p r z e c i w k o  c. k.  r z ą d o w i .

W i e d e ń ,  d n .  2 5 .  P a ź d z i e r n i k a ,  | 8 5 0  r.

Z  c.  k. c e n t r a l n e j  k o m i s y i  ś l e d cz e j  w o j s k o w e j .

M i n i s t e r y u m  h a n d l u  p o l e c i ł o ,  a b y  z a ż a l e n i a  w p i s y w a n e  p r z e z  s t r o n y  

p r z e c i w  u r z ę d n i k o m  p o c z t o w y m  n a j d a l e j  t r z e c i e g o  d n ia  n a d s y ł a n e  b y ł y  p o d  

k a r ą  o d  5  d o  1 0  z ł r .

P o d n i e s i e n i e  s i ę  a g i a  o d  s r e b r a  d o  2 |  i w y ż e j ,  n a p e ł n i ł o  m i e s z k a ń c ó w  

o b a w ą  b l i sk ie j  w o j n y ;  a l u b o  w ą t p i ć  n a l e ż y ,  a b y  m i a ł o  p r z y j ś ć  m i ę d z y  
d w o m a  g ł ó w n e i n i  m o c a r s t w a m i  n i e m i e c k i e m i  d o  k r o k ó w  n i e p r z y j a c i e l s k i c h ,  
k t ó r e b y  o b u  s t r o n o m  s t r a t y  t y l k o  p r z y n i e ś ć  m o g ł y  bez  ź e d n e j  n ad z i e i  z y s k u  

b ą d ź  m a t c r y a l n e g o  b ą d ź  m o r a l n e g o ;  p r z e c i e ż  s a m e  wi eś c i  w r ó ż o n e  z h e s k i e j  

i n t e r w e n c y i  s z k o d l i w y  w p ł y w  n a  s t o s u n k i  h a n d l o w e  w y w i e r a j ą .  Ł a t w i e j  
k r e d y t  w ą t ł ą  p o d k o p a ć  o b a w ą  i w  o b c e  s a m y c h  t y l k o  p a p i e r ó w  k u r s u j ą c y c h  

w  h a n d l u  i p r y w a t n y c h  s t o s u n k a c h  p o d n i e ś ć  w a r t o ś ć  k r u s z c u ,  n i ż  u s p o k o i ć  
u m y s ł y  i c o f n ą ć  w e k s l a r z y  d o  p o p r z e d n i e g o  k u r s u .  J u ż e ś i n y  k o s z t o w n e m  

d o ś w i a d c z e n i e m  p r z e k o n a l i  s i ę ,  iż u p a d e k  p a p i e r ó w  n a g i e j  p o s t ę p u j e ,  ni że l i  

i c h  p o d n i e s i e n i e  s i ę ;  a m y l i ł b y  s i ę  k t o b y  m n i e m a ł ,  ż e  p r z y m u s o w y  k u r s  
p a p i e r ó w  z ł e m u  z a r a d z i ć  m o ż e .  P r a w d a ,  źe  j e d e n  r e ń s k i  p a p i e r o w y  w y ­

d a w a n y  j e s t  i p r z y j m o w a n y  j a k o  r e ń s k i  m o n e t ą ,  ale  a g i o  od  n i e g o  p ł ac i  

z a w s z e  o s t a t n i  k o n s u m e n t ,  bo  r ó ż n i c a  w  c e n a c h  w s z y s t k i c h  p ł o d ó w  i w y ­
r o b ó w  za  s r e b r o  l u b  p a p i e r  n a b y w a n y c h  j e s t  o w e m  a g i o  w  i n n e j  t y l k o  po  

b i e r a n ć m  f o r m i e .  P r z e k o n a n i  j e s t e ś m y ,  że  n a  t o  n i e  m a  d z i ś  j e s z c z e  r a t u n k u ,  

a l e  m a m y  n a d z i e j ę ,  źe  c z a s  ó w  w i e l k i  r a c h m i s t r z  d o b r z e  u o r g a n i z o w a n e j  

a d m i n i s t r a c y i  p r z y w r ó c i  r ó w n o w a g ę  m i ę d z y  k r e d y t e m  a g o t ó w k ą ,  l ecz m u  

t r z e b a  d o p o m ó d z  w i a r ą  w u s t a l e n i u  s i ę  e u r o p e j s k i c h  s t o s u n k ó w ,  a m o ż e  

i n i e j e d n ą  o f i a r ą ,  d o  k t ó r e j  n a j s t o s o w n i e j s z a  b y ł a  p o r a  w c zas i e  z e b r a n i a  

k o m i s y i  b a n k o w ć j .  D z i ś ,  k i e d y  s i ę  ta  r o z e s z ł a ,  a c z a s o w i  p o z o s t a w i o n o  

u r e g u l o w a n i e  się s t o s u n k ó w  b a n k o w y c h ,  c z e k a ć  b ę d z i e m y  c i er p l i  w i e  b ł og i c h  

s k u t k ó w  o r g a n i z a ę y i  p a ń s t w a ,  k t ó r y c h  r z ą d  n ie  z e c h c e  p o ś w i ę c i ć  dla z a m i e j ­

s c o w y c h  j a k k o l w i e k  w a ż n y c h  k w e s t y i  — i n a  t e j  r o z u m u j ą c  p o d s t a w i e ,  nie  
w i e r z y m y  w w o j n ę ,  c h o ć b y  n i ą  n a m  w s z y s t k i e  g r o z i ł y  w i e ś c i  a n a w e t  o k o ­
l i c z noś c i .

D n i a  2 7 .  P a ź d z i e r n i k a .  —  C z ę ś ć  u r z ę d o w a  g a z e t y  W i e d e ń s k i e j  z a w i e r a  

m i ę d z y  i n n e t u i  a k r e d y t o w a n i e  w  m i e j s c e  h r a b i  M e d c m  p r z y  d w o r z e  c e s a r s k i m

b j r o n a  M e y e n d o r l  n a d z w y c z a j n e g o  p o s ł a  i p e ł n o m o c n e g o  m i n i s t r a  ce s a r za  

r o s y j s k i e g o ,  j a k  r ó w n i e ż  p o s ł a  i m i n i s t r a  h i s z p a ń s k i e g o  h r .  C o l o m b i

O s s e r v a t o r e  D a l  m a  t o  p i sz e  o d  g r a n i c  B o ś n i i :  W e d l e  w i a d o m o ś c i  

z K i n i n a ,  w  k r a i n i e  p a n u j e  p o r z ą d e k .  K u p y  p o w s t a ń c z e  s ię  r o z e s z ł y ,  r z a d k o  

n a w e t  g d z i e  u j r z e ć  p o l s k i c h  i w ę g i e r s k i c h  w y c h o d ź c ó w .  M i e s z k a ń c y  k r a  

i n y  n i e  miel i  t eż  i n n e g o  ce l u  w  p o w s t a n i u ,  j a k  u c h y l e n i e  s i ę  od  n o w e g o  

s y s t e m u  p o d a t k o w e g o  i w o j s k o w y c h  s p i s ó w .  T e r a z  j e d n a k  i p i e r w s z e m u  
i d r u g i m  z ad  o s y  ć c z y n i ą .  P r ó c z  t e g o  n o w y  p o d a t e k  z b o ż o w y  z a p r o w a d z o n o  

w  B o ś n i i .  M ó w i ą ,  że  s ł a w n y  K e d y c z ,  n a c z e l n i k  b o ś n i j s k i c h  p o w s t a ń c ó w  
o t r u t y  z o s t a ł .

L u b i a n a .  W  w y z s z e j  k r a i n i e  w y s z ł o  w j e d n y m  z o k r ę g ó w  r o z p o ­

r z ą d z e n i e ,  z a k a z u j ą c e  w i e ś n i a k o m  w y s t a w a n i e  p r z e d  k o ś c i o ł a m i  w  czas i e  

n a b o ż e ń s t w a ,  p o d  k a r ą  za  p i e r w s z y  r a z  3  fr. ,  w  r a z i e  zaś  p o w t ó r z e n i a  p o d  

k a r ą  a r e s z t u .  Ż a n d a r m o m  p o l e c o n o  d o p i l n o w a n i e  t e g o  p o l i c y j n o - d u c h o w u e g o  
p r z e p i s u .

G a  1 i c v  a.
D u b i e c k o ,  d n i a  2 5 .  P a ź d z i e r n i k a .  — Nie  b ę d z i e  z a p e w n e  d l a  c z y t e l ­

n i k ó w  C z a s u  o b o j ę t n e m ,  d o w i e d z i e ć  s i ę  o d a l s z y c h  p o d r ó ż a c h  s t a t k u  

p a r o w e g o  » K r a k ó w « ,  e x p l o r u j ą c e g o  k o m u n i k a c y e  w o d n e  G a l i c j i .  P o s p i e ­

s z a m  z a t e m  d o n i e ś ć ,  ż e  t e n  p a r o s t a t e k ,  k t ó r y  na  D u n a j c u  d o t a r ł  d o  T a r ­

n o w a ,  n a  S a n i e  n i e r ó w n i e  d al e j  p o s u n ą ł  s i ę  w  g ł ą b  k r a j u ;  d z i ś  b o w i e m  k u  
w i e c z o r o w i  p r z y b y ł  t u  d o  D u b i e c k a  i t o  z n a j w i ę k s z ą  ł a t w o ś c i ą .  K o r y t o  

S a n u  w s z ę d z i e  o k a z a ł o  s i ę  d o s t a t e c z n i e  g ł ę b o k i e ;  m o ż n a  w i ę c  ś w i e t n e  r o ­
k o w a ć  n a d z i e j e  d l a  ż e g l u g i  p a r o w e j  w tej  s t r o n i e .  H r .  A n d r z e j  Z a m o j s k i  

w  l i c z u e m  t o w a r z y s t w i e  p r z y b y w s z y  z K r a s i c z y n a ,  p o  k r ó t k i m  w y p o c z y n k u  
w  o g r o d z i e  z a m k o w y m  h r .  K r a s i c k i c h ,  t e g o  s a m e g o  w i e c z o r a  o d p ł y n ą !  na -  
p o w r ó t  d o  K r a s i c z y n a ,  z k ą d  j u ż  w r a c a  p r o s t o  d o  W a r s z a w y .  C z as .

A m e r y k a .
b i I a d e I f i  a , d .  7 .  P a ź d z i e r n i k a .  —  N i e s p o k o j o o s c i  w  mi eśc ie  n a s z e m  

co  t y d z i e ń  s i ę  p o w t a r z a j ą c e  d o s z ł y  t a k i e g o  s t o p n i a ,  i ż  s l a b y  z a r z ą d  m ia s t a  

u i e m o ż e  j u ż  p r a w i c  p o d o ł a ć  p o w s t r z y m a n i u  n a d u ż y ć .  -  P a p i e ż  p o d z i e l i ł  

w  p i ś m i e  d a t o w a n e m  d n i a  1 0 .  L ip c a  p e w n ą  c zę ś ć  S t a n ó w  Z j e d n o c z o n y c h  na  

3  o b w o d ó w  a r c y b i s k u p i c h ,  z k t ó r y c h  o b w ó d  N o w e g o  J o r k u  j e s t  n a j z n a  

c z u i e j s z y m ; p o t e m  n a s t ę p u j ą :  B a l t i m o r e ,  B o s t o n ,  H o r t f o r t  i A l b a n y .  —  

A r c h i d y e c e z y e  p o w s t a ł y  w s k u t e k  p r o ś b y ,  k t ó r a  w y s z ł a  z k o n c i l i u m  p r o -  

w i n c y o n a l n e g o  n a j n o w s z e g o ,  j a k i e  s i ę  w  B a l t i m o r e  o d b y ł o .  S ł y n n y  a r c y ­

b i s k u p  H u g h e s  z o s t a ł  z a m i a n o w a n y '  na  a r c y b i s k u p s t w o  w  N o w y m  J o r k u .
H a  v a u  n a ,  d .  2 8 .  W r z e ś n i a .  —  W y r o k  z a p a d ł y  p r z e c i w  o f i c e ro m  

o k r ę t u  z a b r a n n e g o  w  c z a s i e  n a p a d u  o s t a t n i e g o ,  G e o r g i a ,  z o s t a ł  c o f n i o n v m ,  

a i n n y  z n ó w  c i ę ż s z ą  k a r ę  p r z e p i s u j ą c y  w y d a n y m .  W e d ł u g  p i e r w s z e g o  miel i  

o n i  b y ć  w y s ł a n y m i  d o C e u t e ,  t w i e r d z y  w  A f r y c e ,  i t a m  u ż y t y m i  d o r o b i ę *  

n i a  n a m i o t ó w ;  w e d ł u g  t e g o  zaś  s k a z a n y  z o s t a ł  k a p i t a n  R u f u s  i B e n s o n  na 

d z i e s i ęć  l a t  a d w a j  i nn i  n a  o ś m  i c z t e r y  l a ta  c i ęż k i e j  p r a c y  w  k a j d a n a c h ,  

w  a r s e n a l e  h i s z p a ń s k i m  C a r r a c a  w  K a d y k s i e .  A z a t e m  k a r a  z o s t a ł a  o d w a  

la ta  o b o s t r z o n ą ,  a d o  t e g o  p o d a n o  d u m i e  h i s z p a ń s k i e j  s p o s o b n o ś ć  s z y d z e n i a  
z  o w y c h  n i e s z c z ę ś l i w y c h ,  w  k r o t c e  m a j ą  ich t a m  p r z e w i e ś ć .  — J e n e r a ł  
k a p i t a n  w y d a ł  d e k r e t  p o d  d n i e m  2 8  W r z e ś n i a ,  n a  m o c y  k t ó r e g o  s t a n  o b l ę ­
ż e n i a  n a  w y s p i e  i n a  w o d a c h  p r z y l e g ł y c h  z n i e s i o n y m  z o s t a j e ,  a o p r ó c z  t e g o  

p u ł k  o c h o t n i k ó w  złozony* z s z l a c h t y  t a m  u r o d z o n e j  i s y n ó w  n a j z n a c z n i e j ­

s z y c h  fami l i i  k r w i  c z y s t o  h i s z p a ń s k i e j  s i ę  r o z w i ę z u j e .  O k o l i c z n o ś ć  ta  w z b u ­

d z i ł a  w i e l k i e  o b u r z e n i e  w  o w y m  p u ł k u .  J e n e r a ł  k a p i t a n  p o w i a d a  w  d e k r e ­

cie d o t y c z ą c y m :  ^ d z i ę k u j ę  w a m  w  i m i e n i u  k r ó l o w e j  za o c h o c z o ś ć ,  z j a k ą  

u c h w y c i l i ś c i e  za  b r o ń  dla  o b r o n y  j e j  i j e j  f ami l i i  i n t e r e s ó w .  U t r z y m a n i e  w o j ­

s k a  k o s z t u j e  w  t y m  r o k u  2 , 0 0 0 , 0 0 0  d o l a r ó w ,  a w k a ż d y m  p r z y s z ł y m  

r o k u  1 , 3 5 0 , 0 0 0  d o l a r ó w .  Dla  p o k r y c i a  t y c h  n a d z w y c z a j n y c h  w y d a t k ó w  

i n a p e ł n i e n i a  s k a r b u  w y c i e ń c z o n e g o ,  w  k t ó r y m  s ię  d n i a  2 4 .  t y l k o  7 0 0 0  
d o l a r ó w  z n a j d o w a ł o ,  b ę d ą  p o d a t k i  n a s t ę p u j ą c e  w y b i e r a n e :  o d  k a ż d e g o  
w o r u  c u k r u  p o  2  r ea l e  w i ę c e j ,  w  o g ó l e  7 5  c e n t i m ó w ;  o d  k a ż d e g o  w o r u  

k a w y  1 r ea l  w i ę c e j ,  w  o g ó l e  3 7 ±  c e n l i m a ; o d  w s z e l k i c h  p r z e d m i o t ó w  
w p r o w a d z o n y c h  7  p r o c e n t u ;  o d  1 0 0 0  c y g a r ó w  6  r e a l ó w , 2  d o l a r y ,  2 5  

c e n t .  A m e r y k a n i e  o s i ed l i  w y s t a w i e n i  s ą  n a  c i ą g l e  p r z e ś l a d o w a n i a  i n i e n a  

w i ś ć ,  p u b l i c z n i e  w y z y w a j ą  i c h :  ł u p i e ż c a m i  i r o z b ó j n i k a m i  m o r s k i m i  i t .  p.  

Ż n i w a ,  m i a n o w i c i e  k a w y ,  o b i e c u j ą  w i e l k ą  ob f i t o ść .

O B W I E S Z C Z E N I E .
C z t e r y - p r o c e n t o w y  list z a s t a w n y  P o zna ńsk i  

Nr.  1 3 / 2 5 9 1 .  ( i ł  u p o  ń p o w i a t u  B u k o w s k i e g o  
na 500  Tal .  w y s t a w i o n y  w ra z  z k u po na m i  p r o ­
w i z j i  od  Sgo  J a n a  1834.  r a c h u j ą c ,  p r o b o s z c z o ­
wi  N i k a r d e m u  M u s o l f  w  W ą g r o w c u  p o ­
d ług  sw e g o  po da n i a  w  czasie od  K wie tn i a  aż  d o  
L i s t o pa da  1834.  zginął .

P o s i a d a c z e  tego l i s tu  za s t awn ego  w z y w a j ą  się, 
a b y  się l u bo  w  t e r mi n i e  na  B o że  na ro d z e n i e  r b. 
w  t o w a r z y s tw ie  Z i e m s t w a  k r e d y t o w e g o  w  P o ­
z n a n i u  l u b  na jpóź n i e j  w  t e r m i n i e  d n i a  3 0 .  
G r u d n i a  r. b.  p r z e d  p o łu d n i em  o godz in i e  11. 
w  t u t e j s zym S ąd z i e  w y z n a c z o n y m  zgłos i l i ,  ł u b  
zup e ł n ą  a m o r t y z a c y ą  lego  listu z a s t a w n e g o  
oczekiwal i .

G r o d z i s k ,  dnia  20.  L ipca  1850.
K r ó l .  S ą d  p o w i a t o w y .  W y d z .  I.

P o w r ó c i w s z y  p r ze d  ki l ku dniami  z w ó d  z od -  
zyskane in  zu pe łn i e  z d  r o w  i e i n  , z ao pa t r z y ł e m  
z n o w u  jak najobf ic i ej  z n a n y  S z a n o w n e j  P u b l i ­
c znośc i  sk ł ad  mó j  m ięs iw i z w ra c a m  J e j  uw agę  
szczególnie j  na tak z w a n y  w y b o r n y  s e r  m ię sny  
W ł o s k i ,  n a d z i e w a n y  g łu s zec ,  B ru nś w ic k i  s a l ­
ce son  i tp.  W  p rzec i ągu  k i l ku  dni  dos t a ć  także  
będ/ . ie  m o ż n a  u mnie w p ro s t  z S t r a s b u r gu  s p r o ­
w a d z o n e  pa sz t e ty  z w ą t r ó b e k  gęsich z t ruf lami  
i t d . ,  po  cenach  u m i a r k o w a n y c h ,  także  co  s o ­
bot a  będą  i i  mnie  ś w i e ż e  k i s z k i  z k a p u s t ą  
k w a ś n ą .  P r z y  tein z a p e w n ia m  s k o r e  i r z e t e lne  
us łużenie .

P o z n a ń ,  dnia  1. L i s t opada 1850.
L u d w i k  R a u s c h e r .

tańskie figi, Włoskie m arony  
i tVIoskicwskl groeli  c u k r o w y
o t r zyma l i  W .  F.  M e y e r  &  C .om p.

p o d  Nr.  4. p l acu  W i l l i e l m o w s k ie g o .

]?Iesseńskie pomarańcze, cy­
tryny, rodzenki w gronach, Sul-
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